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Prasa francuska przestała chwilowo pisać ;łów-socjalistów", którzy (choć nie wszyscy), 
o Górnym Śląsku. Nie zmniejszyło się bynaj- | może nażbyt często kumają się z Blokiem Na- 
mniej gej. zainteresowanie i obszerne wiade" | rodowym, daje przychylną odpowiedź Aular- 
mości o Górnym Śląsku (w dalszym ciągu po- | dowi, zaznaczając, że do kartelu trzeba konie- 
dawane są w gazetach, ale w tej chwili nie jcznie zaprosić socjalistów, których towarzy- 
traktuje się tych spraw polemicznie. 


onard} m 1 jest prezesem rady miejskiej), że jest on: tro- 
ną jej zaletę w jej katolicyzmie, a ciągle przy-| © Jak naogół wygląda ów socjalizm „rady- 
tem bolejący nad rozbiciem państwa trjac- | kałów-socjalistów”, t si Ré pam 
i iná wóz | ama Herviot, gdy koledzy jego radykali zwałczałi 
Wedle Bainrifle'a i ch jego po- | w pariamentach i radach miejskich, najskrom- 
glądy, państwo ausfrjackie pod władzą Habs-| niejsze nawet żądania socjalistyczne „realne 
bunga, mogłoby z łatwościę zawrzeć przymie- | i inteligentne", nad czem niejednokrotnie sam 
rze z nepublikańską Francją i być jednym zipan Fiexriot gorąco mbolewał. Ale na o pi- 
murów- ochronnych przeciw potędze: niemiec | szemy się zmpełnie, to gdy pan senator powia- 
kiej, w której da: „Przedewszystkiem dltciałbym, żeby nasza 
Nietylko notoryczni monanchiści z pamja działała | samodzielnie. 


idei, ale i wielu prawych repubiliik: 
gia, nie inteligencją, (bo tej brak naszej mano- | wy! 
dowej demokracji), nieco do miej zbliżo- | mówi: 


orng: 
i Ciekawe, jak się radykali-socjajiści wy- 
jak tylko może. D. | s, l ". {powiedza o. „niezależności . ekonomicznej a0- 
Gorliwie pomaga mu republikańsko-bona- | botników”, która tylko 
pastystyczne „Echo de Paris", aiw ostatnich | zach ustroju kapitalistycznego. -s - 
dniach Matin“ rozpisał się nad bezinteresow- W dalszej nad tem dyskusji, prawdopo- 
ną szlachetnościę cesarza Kamola. Oi, który | dobnie takie ogólniki będą szerzej rozwinięte, 
wierzą w przyszłą gwiazdę Habsburgów — i | a wówczas zobaczymy, jak radykali pana Her- 
stworzenie pod ich skrzydłami E euro- | riota rozumieją „socjalizm realny i inteligent- 
pejskiej”, wierzą też, że iron węgierską jedne: |ry”. Pan Herriot, który jest jednym z najkul- 
goz nich nie minie. | zwa ` | turalniejszych i poł ych, budzi we Francji, 
Bainville, cytując i Polskę, pisze, że nowo | nieraz był nierozumiany przez owczannię ra- 
wskrzeszone państwa, i to ciągłe pb ani dylzałmą, której mieszczęśliwie jak dotąd prze- 
Francji", okazują naogół jakoś brak zdolności | wodzi. «Rn kg 
do samojstnego życia i jakgdyby zaprasza je | - 


py, i, jak zwykle, powszechnego pokoju, 
miły się pod skrzydła opiekuńcze Jego 
stolskiej Mości. Prawdziwi repuowzamie, 
nie ci, oo są tylto podszyci repubłikanizmem, | dzień odmówiła wszelkiego. współpracowni- 
i socjaliści — ocierają z całą siłą te nowe ctwa, Ale doświadczenie ich nauczyło, jakiem 
podstępne ataki reakcji. nielbezpieczeństwem jest takie - odosobnienie 
„+ Staty profesor Aulard, załamuje ręce mad | (jak wybory 18 listopada — przyp. autora). 
tem, co się dzieje z Republika i pzywa na Czy wobec. niebezpieczeństwa prawicy. uczy- 
pomoc- wszysikich po republikańsku myślą. | nią oni zbawczy gest „połączenia”, do którego 
cych dudzi do walki przeciw zorganizowanej | ich zaprasza Herriot?" 
reakcji, Ma to być „kartel lewicy”, na podo]; Ten zbawczy gest w sensie. „karięlowym” 
bieństwo dawrego za czasów: Janres'a WMA | adaje się być jednak w obłokach. I bez- kar- 
Lewicowego, który jednak wielki trybun w © {telu socjaliści się stawią i pójdą łącznie z 


Schiro- rację, że czeka, aż go zapwoszą do dyskusji 
Apo- „kartelowej“, dlatego, że większość sociali- 


statnich latach swógo życia porzucił, zrażony j istotną Jewieą, gdy grozić jej będą napaści z. 
dwuznacznością polityczna tak zwanej „burżu- | prawicy. Teraz, gdy reakcja napada na profe- 


azji lewicowa "Aulavd z nowego” kartelu | sorów historii, Amarda, Seignobosta i estetyki 
wyrzuca komunistów, zowiacć idi „partyzan- ; Bascha, urządzając gw Sorbonie karcze 
łami wojny domowej, ra. sposób nosyjski (X ła | wamiury, to i bez zaproszenia „kattelowego” 
. russe)“, -Sironuikiem tego kartelu, z wielkimi| p Aułerd widzi, że onj im przynoszą pomoc 
wprawdzie zastrzeżeniami, jest tow. Paul Bon-1 moralne: i czymną. I tak będzie zawsze! 
©our, który z iumymi choe pracować przeciw Czytamy w „Temps“, iż polska agmcia 
reałzchi i. demacogii . dla Republiki demokra- | prasowa nam komunikuje: „Temps* z 8 kwie- 


tócznej. Dziś Hevriot, „prezes khibu. „radyka- itnia ogłosił artykuł, zatytułowany „Polską a 


nastąpić na gru-| 


Prof. Aulard daje dziś w „Era Nouvelle" |" 
do tego, by dla swego dobra i szezęściia Euro- taką odpowiedź wywodom Herriota: „on maf, 


a | stów pod wpływem. wniosku Brack'a, po dziś | 


'e ar 
płacy zarobkowej, oraz utworzenia, funduszu 


liest, iż Hodge przekraczał intencje komitetu 


- 


EMAILI 


Ukraina”, w którym między innemi jest po- | mobilizacji i szybkim krokiem dąży do praw- 
wiedziane: „ma się wrażenie na pierwszy rzut |dziwych rządów pokojowych — a zatem 
oka, że prasa polska uważa zawarcie pokoju |wie może być mowy o żadnych nowych pró- 
a- | bach militarnych, skierowanych przeciw Rosji, 
ż którą Polska pragnie wirzymać jaknajlejpsze 

stosunki" ż 


> Wyjątek mie stanowi reguly. Ale w imię 
po  normadnych s r| bezstronności z przyjenuością podkreślamy. 
między Polską i narodem rosyjskim. Na za-jten dodatni wyjątek w działalności tak często 
rzut, że niektóre koła wojskowe w Polsce nie | kr$tykowanej R % nas „agencji prasowej w 
zrzekły się granie z 1772.r., agóncja odpowia- | Paryżu”. i i 
da, powolmwiac się na depeszę Havagia d 7-g0 Bierontmko, - 
kwietnia: „Polska jest w stanie zupełnej de- * Paryż, 12 kwietnia 1921 r. 


Ki 


__ Walka o Górny, Sląsk. = 


y ©. Bytom, 17 kwietnia. | przedstawicieli będzie obstswała przy tem, by 
JATY | sed ms. |okręgi przemysłowe były w calości dołączone 
(UCLA ORA) laki. Geotri. Le: Roni. będzie. zasysa: 


pozy = y a. y wal w nieustannym kontakcie z rządem frane, 
: sód Bytom; 18 xwietnie. euskim, od: którego będzie otrzymywał dyrek- 
mowia Pisma polskie ~na  wychodztwie |(ywy. ; ara 
Wesifalsk.em zamieszczają w dalszym ciągu ` l 
isy prześlad i - 3 PROPAGANDA IDEI NIUPODLEGŁOŚCI 
opisy p owanią Polaków górnośląskich 6 ÓRNEGO ELĄSKA, 


za to, że głosowali oni przy plebiscycie za Pol- y żę 
Bytom, 17 Kwietnia. 


ską, j 
È arr ari (E. EJ. Otrzymano tutaj dowody, że zwo« 
(PAM. „W Oleśnie aresztowały władze |jennicy uiepodległości Górnego Śląska wyda” 
koalicyjne generala niemieckiego von Arniu'e [ji przed plebiscytem hasło głosowania za 
i adjutanta jego kpt. Nowaka. Generał objeż- |Niemeami. Jeden z przywódców zwolenników 
dżał powiat Oleski, jako agent maszyn rolni-| Freistaat“ oświadczy, że rząd niemiecki po 
czych. Władze koalicyjne zaś miały dowody, że piera ruch niepodległościowy na Górnym Ślą- 
by! to wojskowy objazd inspekcyjny tajnych |sku. Związek niemiecki ziemaskował się ostā? 
oddziałów Orgeschu. Generał Arnin przybył tu |tecznie przez rozeslauie do żarządów wszyst. 
z Niemiec. | kieh gmin: Górnego Śląska szeroko umotywo- 
' STANOWISKO FRANCJI W SPRAWIE  |"anego zapytania, czy nastrój danej gminy 
GÓRNEGO ŚLĄSKA. - jest przychylny, czy też wrogi dla „Freistaa- 
i Pere tut. Zapytanie to ma charakter raczej odezwy 
Parys, 17 kwietnia. |zoacyjnej, wyraża bowiem przypuszczenie, 
(E. E.). Po tygodniowym pobycie w Pa-|że większość mieszkańców Górnego Śląska o- 
ryżu generał Le Rond wyjechał do Opola. Ger |świadczy się za Niemeami, Przytaczane są tam 
neral odbył szereg obrad z ozlonkami rządu. argumenty, zaczerpnięte z p sm  hakatystycz- 
Po powrocie generała Le Ronda na Śląsk ko. |nych, między innymi twierdzenie, iż w pół 
misja międzysojusznicza rozpocznie prace nad roku po podziale Śląska wszysikie huty staną, 
zakreśleniem granicy , polske-niemieckiej - na jże zmniejszy się produkcja węglowa a spadną 
Śląsku. Francją za pośrednictwem ewoich płace robotników i t. d. 


raik w Anglii 

_ Strajk w Anglii 
_ SYTUACJA. STRAJKOWA W ANGLJI. 
, Londyn, 17 kwietnia. ! 

(Œ. E). Wskutek deklaracji, uczyniónej wlwie tymczasowego ustanowienia wysokości 
imieniu górników przęz Hodge'a Lloyd George |płacy. (W. związku z tą propozycją prezes 
zwołał na godzinę li-ą na Downing Street|związku kolejarzy Thomes przesłał natyche 
konierencję przedstawicieli właścicieli kopalń |miast okólnik de wszystkich sekcji, odwołu* 
i górników. Ostatni jednak nie stawili ię: jący rozkaz strajku. Podobną decyzję. powziął 
Tymczasem odbyło się posiedzenie potrójnego | związek roboiników transportowych. Na stano- 
związku, które trwało do godziny 18. O godz- | wisko kolejarzy i transportowców wpłynęły w 
nie 15 Lloyd George złożył izbie gmin krót- |znacznym stopniu wiadomości z całego kraju 
kie sprawozdanie z rokowań wieczornych w|o ujemnych skutkach strajku. Komitet wyko- 
dnin 14 b. m. kióre go skłoniły do zwołania |nawczy gómików oświadczył, że strajk trwa 
konferencji właścicieli kopalń ; górników. Po- | nadal i trwać będzie aż do zwycięstwa. W każ 
dobno górnicy zgodzą się na wznowienie To-| dym razie wśród opinji publicznej panuje prze 
kowań jedynie pod warunkiem uznania taryfy | konanie, że sprawa górników jest przesądzona 
na ich niekorzyść i że będą om; zmuszeni w 
najbliższym czasie do wzuowienią rokowań. 
Fundusz strajkowy jest już prawie całkowicie 
wyczerpany przez strajk lisiopadowy, wobec 
tego niemożliwe jest, aby strajk obechy po- 
trwal jeszcze przez czas Gluższy 


L4 


f: 


kolejarzy i robotników trahaportowych popar 
H stanowisko Hodgea i wezwali górników do 
wznowienia rokowań z właścicielami w sprá 


narodowego dla wyrównania różnie. Widoczne 


wykonawczego, który wdzielił mu votum nie. 
ufności, Hodge. podał się do dymisji, która: 
dotąd, nie zosiała przyjęła , Przedstawiciele 
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3 ROBOTNIK", poniedzialek, 18 kwietnia 192 n 


Londyn, 16 kwietnia. 


. Pracy. Sa to często prywatne przedsięwzięcia. | Włoszech zapełnia szpalty cale najbardz © 
(Œ. A. T). (Havas). Członkowie komi 


Są to organy naukowe albo niekiedy popular- | burżuazyjnych gazet i miljony czytelników si, 

1 i lad ne. Są wszędzie, gdzie jest kapitał j Praca, | szą wciąż o nowych próbach rozwiązywania 
tetu ególnych wigo w 3 aradt 8 bo to znaczy, gdzię Praca walczy z Kapitalem. |sprzeczności społecznych i antagonizmów kla- 
Zamizacjamii miejscowami syduację, poczem|  Powitaé należy z uznaniem tę Nową pla- |Sowych mie na drodze gwałiu i RMA 0a 7 
powrócą we czwartek do Londynu celem|cówkę informacji i nauki tak blisko .związa- dze Rozumu. 


przedłożenia sprawozdania ze swej podróżyjnych z czynem społecznym. | Wielkie słowo „Miesięcznik Pracy" może stworzyć ogni- 


ko ludzi, tęskniących do Prawdy, ale i — do 
towarzy* |dzę, jako ma źródło błędu i na boskie źródło RA * | 


było wydanie noty, wyrażającej głęboki żal zj ności ma źródło swoje w niewiedzy, w niew'+- 
powodu zmiany syżwacji i wyjaśniającej, żejdomości rzeczywistości. Prótesor, agitator, ka- 
wobec braku solidarności, jaka się objawiła jznodzieja — im starszy, tem mówi populac- 


od ostatniego czwartku, jedyną właściwą dro- Paryż, 18 kwietnia. 


sko, którego promienie ogrzewać będą nietyl- |wublicznej. 


ga było odwołanie strajku, 
Londyn, 16 kwietnia, 


węgla file podejmie pracy. które się prelegentowi wydają najprostszemi. |spełnienią zobowiązań po upływie terminu 
Londyn, 16 kwietnia. |lle nieporozumień, ile głupstw szerzy się w |1-go maja b. r. Nie żadnej rezolu 


i | spłecze 
=P. A. T). (Haves), (Opóźniony). Tho | m oy 


mas sze! pracowników, kolejowych 
czył, że strajki został odwołany, 


Londym, 16 kówietnia, |ku przez ludzi nawet inteligentnymi zwanych. 
y Niewiedza i niewinność umysłowa jest tu wy- 
u- |zySkiwana dla oelów politycznych albo innych. 


(P. A. T). (Havas). Wobec o 
pracowników. olejowych i kk zac 
czestniczenia w strajku, komitet wykonawczy 

£ zwołał „wies zwolenników strajku 


na 17-g0 celem zastanowienia. się nad. star! YY 


nowiskiem, jakie ma zająć, w. tem sposób sy- 

tuacja widocznie się poprawia. E% 

lamu w tróiwiazku robotniczym. Mimo to 
Przypuszczają, że możliwe jest, iż mokowa- 


nia będa podjęte, a nawet, że dojdzie do roz- |P: 


rząd w dalszym ciągu przygotowuje środki o- 
brony ekonomicznej. 
"akwi Lomdyn, 15 kwietnia. 


4P. A. TY. (Hemas). (Opóźniony). W: Im: |wi, który patrzy w około siebie i chciałby wie- 


bie gmin Lloyd Georgo odczytał lst sekreta- 
„rza związku górników, oświadczający, że tym- 
CZASOWE uregulowanie sprawy może mieś 
„miejsce tylko pod tym warumkiem, że ibędziie 
dokonane na podstawie dwóch następujących 
zasad: utworzenia komitetu narodowego dla 
spraw wynagrodzenia oraz ustanowienia ma- 
ródowego 


becnych warunkach komitet 


List Stwierdza, ġe w or |domości nietylko o strajkach, ale i o postępie | informacje: według 


o 
ństwie w dziedzinie sprawy społecznej. | cji w tej sprawie. i 
i zainteresowane w szerzeniu kłam- |ekiego będzie zależało od stanowiska, jakie 
stwa społecznego chętnie korzystają z tej nie- |zajmie rząd niemiecki. Nie mniej gastana- 
znajomości: rzeczy, ujawnianej na każdym: kro- | wiamo się nad różnemi ewentualmościami; w 
każdym razie rząd francuski mie podjąłby 
nia zgody ma to działanie ze strony sojuszni- 
I dlatego cieszyć się trzeba, że powstaje nowa |ków, 
placówka, która dawać będzie materjal, suro- | 
albo opracowany, zawsze ścisły i obiektyw 
ny, który pozwoli człowiekowi dobrej wiary 
informować. się, uczyć się, poznawać rzeczyw:- : Sprz 
stość społeczną. Czaso: w rodzaju „Mie- |*oby rząd szwajcarski, a „specjalnie prezy 
sięcznika Pracy“, na czele którego znajduje się |dent Rady Związkowej, powziął inicjatywę 
Edward Lipiński_może oddać bezcenne u- |Spowodowania pośrednictwa Ameryki. Rada 
i organizacjom robotniczym, ale i organi- 7 mie zamierza podejmować jakich- 
zacjom pracobiorców, socjalistom i ich prze- | kolwiek kroków w tej sprawie. 

tiwnikom, uczonym ekonomistom ' i  socjoło- ` Paryż, 18 kwietnia. 
gom ale i każdemu inteligentnemu człowieko- | . (P. A. T). (Havas). Poselstwo czecho- 
słowackie zaprzecza wiadomościom, jakoby 
rząd czecho - słowscki wystąpił z 


Berno, 16 trwietnia. 
(P. A, T.). (Havas). 


dzieć, rozumieć, orjentować się nietylko ucza 
ciowo, po linji namiętności i upodobań, ale ; j ; "Ni ż $ 

4 ź pośredniczenia między Niemcami a państwa- 
obiektywnie, rozumowo. Czytelnik naszych ga. |. śórzonemi 5 
zet nie domyśla się nawet, jak olbrzymie miej- wiór AR B: a. a 
sco w dziennikach świata zajmuje sprawa spr ; 
ięczna, zatargi Kapitału i Pracy. Prasa angiel- 
ską czy niemiecka, czy. włoska, pełna jest wia- 


i Paryż, 16 kwietnia. 
(P. A. T.). (Hevas). „Temps” ogłasza 

których rząd niemiecki 
w dziedzinie uprzedzania zatargów. Jalże |po próbach wywarcia przez bankierów nie- 


związku górmikóry uważa za bezprzedmiotowe |prawdziwemi wydają się, gdy przeglądamy | mieckich nacisku na handlowców i: przemy 
spotkanie się z właścicielami kopalń celem |dziś angielskiego „Timesta" nie w. momencie | słowców Czecho - Słowacji za pomocą udzie- 
prowadzenia rokowań ma podstawach, wy- |strajku, ale codziennie od wielu, wielu mie- |lenia im kredytów, zwrócił się do Tuszara, 


mienionych w.liście prezydenta. 


ty 


Zblizkai z daleka, 


(>„MIESTYCZNIR PRACY“, 


„Główny Urząd Statystyczny, w którym jæ | kotowi kilku gazet rojalistycznych trancuskich | wną. m 
dno z naczelnych stanowisk zajmuje nasz sia. ji wyobrażał sobie, że. te gazetki, oraz książe 
ry nauczyciel | towarzysz i przyjaciel Ludwik |Sylesius, szwagier jego, reprezentują opinię 


Krzywicki, przystąpił do wydąwania specjal- 
nego. czasopisma poświęconego, zagadnieniom. 
Pracy. Nie jest to organ odosobniony: niema 
już dziś kraju na świecie, w którymby' był 
przemysł i robotnicy, w którymby kapitał wal- 
czył z Pracą a w którymby nie było czasopis- 
ma pośw:ęconego „Pracy“ Są to często orga- 
ny urzędowe czy pół.urzędowe Ministerjum 


Ksiądz dzisiejszy o roli 


+, Kler katolicki w Polsce, a za nim -wielu 
demagogów twierdzi, ża socjalizm zwalcza Te- 
gje. Jest to falsz. Socjaliści zwalczają tylko 
klerykalizm, religię zaś uważają za rzecz pwy- 
watną i dlatego dążą do rozdziału Kościoła od 
Państwa, Wiełu wybitnych socjalistów. otwar- 
cie i głośno nawet uznaje głębokie znaczenie 
è potrzebę religii. Przyioczę tu zdanie Jaurósa, 
który na ten temat opisał: „Chcemy, ażeby 
wszyscy ludzie mogli podnieść cię do religij- 
nego wimowania życia przez wiedzę, rozum i 


+ społeczne mogło wystarczyć człowiekowi. Z 
"dhwilą zaprowadzenia sprawiedliwego porząd- 
„ku społecznego zobaczy on próżnię uiesikoń- 
- zomą, którą trzeba będzie zapełnić, Ani przez 
chwilę nie waham się uznać, że  konegpcja 
ohmześcijańska stanowi formę bardzo wysoką 
"uczucia religijnego”. (Aotion  Socialiste, -str 


Te kardymalną zasade 


j 
wolność. Nie wierzę w to; aby życie AE] 


taktyki aklejoiniajca: 


szająca 
gu TMA na p 
Ku z chwilą o 


poruszony w sposób b. aktualny. Autor 


5s. Fekikiega w andsdb. Godrówia odl 


duchowieństwa w powstaniu 63 | 


sięcy albo i lat — słowa owego mędrca, który | przedstawiciela Czecho - posad w Berlinie, 


_|przed pięćdziesięciu laty przepowiadał, żejaby nakłonił swój rząd 


| pośredmiczenia 
przyjdzie czas, kiedy założenie najmni j|między Niemcami a państwami sprzymierze- 
onganizacji robotniczej, związku ` dod emi. Pośre miałoby pólegać na tym, 
kooperatywy rdbotniczej — zaważy więcej najże rząd czeski przesłałby państwom sprzy- 
wadze historji, nih życie I śmierć królów albo | mierzonym mowy projekt niemiecki w spra 
wielkie zwycięstwa militarne! Biedny na umy- | wie odszkodowania i starał się skłonić ich do 
śle Karol Habsburg doświadczył świeżo siły | przyjęcia tego projektu. „Temps“ dodaje, że 
tej prawdy na własnej osobie. Uwierzył be!-| rząd czechosłowacki dał odpowiedź  odmo- 


"Bruksela, 16 kwietnia. 


l „A, T.). (Havas). Belgijskie mint- 
tych, co światem rządzą. Wystarczyło groźnego PORA „a Hid aby 


pomruku takiej odrobiny politycznej, jak pań- | wiadomości jakoby Niemcy Doty “pit 


stwo Benesza i zawalił się wielki sen restar 
racji monarchii w środkowej Europie, ‘tak 
misternie zbudowany łączną praca Orleanów 
francuskich, ich bankierów ; dziennikarzy, 0- 


sprzymierzonym nowe propozycje. 


Szwajcąrska Agen- 
cja Telegraficzna zaprzecza wiadomościom, jar 


Ri 100 


zynu. Wiadomości pewne i ścisłe o tem, go 
„ę dzieje za czterema ścianami naszego domu, 
co „tzynią* społeczeństwa, rzędy, co budują 
prawodawcy a co samopomoc organizacji ro- 
botniczych — mogą mieć nietylko poważne po- 
znawcze ale i pedagogiczne znaczenie. Może 
to być dzieło nietylko Wiedzy ale i Moralności 


Henryk Bermaskj, 


Walka o odszkodowanie 


ny wartości towarów, dostarczonych już pań. 
stwom sprzymierzonym przez Niemcy, 
zdolności płatniczej Niemców. „Temps“, 
'przedrukowując tę wiadomość, stwierdza, że 
Simons działa w dalszym ciągu tak, jak gdy- 
by traktat wersalski nie istniał wcale. 
Bytom, 17 kwietnia 

(E. E.). Z kóz urzędowych niemieckich 
donoszą, że -stanowisko ministra apraw zagra- 
nicznych dr. Simonsa jest zachwiane. Podróż 
ministra do Lugano i Bernu uważana jest 2a 
jego osobistą klęskę, zaś interview z korespon- 
dentem „Matina“ — za czyn politycznie nie- 
odpowiedni. 


oraz 


Berfin, 17 kwietnia. 
(E. E). gd: > tu konferencje w sprawie 
%ontrpropozycji Niemiee pod adresem Enten- 
ty. Prasa podaje, że głównym punktem tych 
kontnpropozycji będzie sprawa odbudowy zni- 
szczonych prowincji francuskich przez Niem- 
cy. Opracowaniem planu tej odbudowy zająć 
się ma jedno z ministerjów niemieckich, Bẹ- 
dzie on prawdopodobnie ukończony przed 
dniem 1-go maja. 
STANOWISKO AMBRYKI. 
+ Paryż, 17 kwietnia. 
(Œ. EJ. „Temips" omawia stanowisko 
Stanów Zjednoczonych w stosunku do Niemies 
i stara się wykryć motywy, które kierują ich 
polityką w tej sprawie. Według „Temps* Sta- 
ny Zjedmoczone uważają, że nie mogą w dal- 
szym ciągu bojkotować Niemieo i w stosunku 
do nich rozróżniają dwie kwestje zasadniczo: 
sprawę pokoju odrębnego łącznie z nawiąza- 
niem stosunków gospodarczych, oTAZ zawar” 
ciem przez Amerykę pokoju w charakterze 
współtworcy traktatu wersślskiego, za którego 
bezwzględnem wypełnieniem wypowiedział 
się prezydent Harding. Stanowisko to jednak 
nie możliwości odrębnych rokowań % 
polityk w stommen do Niemiec. Zreszią cale 
opinia Ameryki wypowiedziała się tak wyraż- = 
te w tej sprawie, że niema powodu do obaw, 
aby Ameryka dopomogła Rzeszy w uchylaniu 
się od słusznych i sprawiedliwych (postanowień 
traktatu. W końcu artykulu „Temps“ prze- 
strzega przed zbytniem zaufaniem względem 
Niemiec, która nadal dążą za wszelką cenę do 
wojny odwetowej. : 
Paryż, 16 kwietnia, 
(Havas). 


(P. A. T). zmie 
Ameryka miała otrzymać mo- 


że 


Bacy, 110 wici, SO RS, Wiro wodłag „Berliner Ta- 
(P. A, T.). (Hävas). Donoszą z Beri- |geblattu* mialy być przesłane nie przez ja- 


raz Watykanu. Któż dziś myśli o biednym Ka- | na, że Simons ma zamiar zażądać arbitrażu |kiś rząd lub mocarstwo, lecz przez koła new 


rolu? A zagadnienie społeczne w Anuglji, we | trybunału międzynarodowego w sprawie 006 


ny przystowiem: „Broń mnie Boże od przyja- | „Niechaj kalwin z katolikiem popatrzą sobie 
ciół, bo z nieprzyjaciółmi dam sobie radę". .|w. oczy w ostatniej chwili i stoczą na szubie- 
| jak wiadomo, lata 1860 — 84 róku tą, o. | "17 teabgiczną dysputę”. a. 

kres czasu, w którym duchowieństwo katolie | - Rząd rosyjski i Wielopolski chcieli tę po- 
kie z bohaterską odwagą stanęło przeciwko | tege duchowieństwa, idącego z dem, zła- 
caratowi, a pb stronie darodu, przeciwko na- | mać i do tego celu jako narzędzie miat służyć 
jezdaikowi, a pa:stronie powstania, przeciwko przyjaciel Słowackiego, żolnierz z 1848 roku, 
ugodzie Wielopolskiego, a po stronie „czerwo- | KS. S. Feliński, jako arcybiskup warszawski. 
nych”. Pojęcia nietylko religii, ale nawet Ko- | Leez zawiedli się na nim. Feliński zrazu szedł 
ścioła splotły się wówczas z pojęciem Ojczyz: jim na rękę, lecz poznawszy siłę, szezerość i 
ny, Tak, gak dzisiaj kler katolicki idzie zwartą | Konieczność ruchu nik wego, coina? 
ławą przeciwko żywiołowym prądom czasu, się, ba nietylko cofnął się potępił stano- 
tale a moku 1863 naogół płyną? z prądem, a na | wisko Wielopolskiego w slawnym iście do ca- 

= / nietylko zrehabilito- 
wał się w oczach narodu t potommości, ale tem 
sarhem stamął w jednym szeregu z duchowień- 
stwem, które stworzyło oltoję moralna“ 


aya PO 1861 t 2 ig chwilą powstania przystąpiło 
zarazem przekreślił poczatkowo 


1! 


traine, a właściwie poprostu przez pewną 


ła szczera i z serca pochodząca”. Tych tłumów. 
00 śpiewać do kościołów, narażając się ua 
knuty, a nawet na Sybir! Chylikiem rzuca pys 
tanie: „Czy (w r. 1860) rzeczywiście jakaś wy. 
jątkowa klęska naród nasz wyprowadziłą a 
po Aa b w rc 
godność -i pewien liberali cara ndre 
I! Bal Posłuchajcie, do ten ksiądz zaiste 
wsipółczesny, rówi ks. Lutosławskiego, 
ks. Oraczewskięgo i ks: Teodorowicza, powia» 
da o zamknięciu kościołów przez duchowień- 
stwo warszawskie! Sprawa zamknięcia kościo- 
łów warszawskich 'w październiku 1861 roku 
wstrząsnęła wówczas opiniją całego świata. 
Ponieważ wojsko wdarło się do kilku kościo- 


łów, w których modlono się za Polskę, ducho- 
wieńsiwo zamknęło wszystkie ynie war- 


szawskiia, Kis. Czeczott jednak jeszcze w roku 
1001 jest tem oburzony: „Powód był zupełnie 
słuszny, ale domagano się zamknię- 
cia reszty (kościołów) nie  sprafanowanych? 
Oto dlatego, aby przed Europą demonstrować 
prześladowanie polskiej wiary, choć oczywi- | 
ście s tejie wiary szkodą”. Było to, zdaniem 
współczesnego nam księdza polskiego, „syste- | 
matyczne podporządkowywanie nabożeństwa i 
wiary om politycznym chwili, kościoła 
— Ojezyśnie!!*. W tem sęk! To ks. Czeczotta 
Boli. Bolało to tak samo cara į Wielopołskie- 
go. To też w całem oświetleniu „rewolucji mo- 
rałnej" lat 61 i 62 ks. Czeczot! staje na stano- 
wisku caratu, wrogów niepodleglości, Wielo- 
polskiego, a: przeciwko stanowisku, jakie za- 
jął w r. 1863 listem swoim ks. arcybiskup Fe- 
Hús, uznając tem samem, chociaż późno, i 
ewolucję moralną" i powstanie. 

(Mle czy można kógoś wynosić na piede- 
stał „św. ćw. Amtbrożych į Cyrylich*, jak to 
ozyni ks. Czeczotł — notępiając go równocze- 
śnie? Nikt na świecie dotąd takiej metody nie - 
znał. Wynalazł ją dopiero ks. Czeczott — ad 


| 

rÀ 
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r 
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- urzędową wiadomość według 
której Stany Zjednoczone Gaia, mieć | 


| 
ko 


„miedzy duchowieństwem dzisiejszem w ce. 


Nr. 100 z ROBOTNIK" poniedzialek, 18 kwietnia 10% r. a 


W S 


Członek Centr. Wydz. Finansowego P. P. S. 
b. eztonek Zw. Socjalistów Polskich w Ameryce, 


b. dyreśtor „Miediiła Ludowe“ W Chitan, czlonek założyciel Polskiego Taiwersytet Ludoweyo W Chicago, - 
zmarł d. 15 kwietnia, przeżywszy lat 36. 


- Wyprowadzenie zwłok z mieszkania przy ul. Żelaznej 37 (róg Złotej) na cmentarz Powąz- 
'kowski nastąpi w aai dn. 18 b. m. o godz. 2 i pół po południu. 


taatrele Komitet Wykorayrczy nii Partii 


gorjele. 


755989937 WARP SRB" 


zoo osobistość, Według berlińskiego iż jednocześnie przyśpiesza rewolucję Rosin: — Do Brukseli przybyła delegacją litewska, | choćby sobie Rosja sowiecka czyniła przytem 
korespondenta „Joumal“ a“ międzysojusznicze | styczną w Polsce, wobec czego zmuszony bę- | któr ma brać udział w rokowaniach polsko-litew-- jaknajdalej idące ustępstwa dla konieczności 
koła dyplomatyczne mają podstawy do przy- | dzie. do wznowienia wojny. Dlatego też rząd | skich, kióre według prasy belgijskiej mają się roz | ehwili“. 

PO że ta m "pośredniczącą, jest Pos zdąża obecnie kdnsekwentnie do woj. | począć dn. 30 kwietnia, | A więc w kąt próby utopiina „czystęgo” 
papież. y ż Rosją sowiecką. W przeciwstawieniu do — Konżerencja państw sukcesyśnych, która ob- | soejalizmu! Niech tam bolszewiey złożą na ol- 
Londyn, 18 kwietnia Polski -- jak głosi odezwa — Rosja istotnie | raduje w Rzymie, zajmowała się sprawą podatków |tarzu konieczności chwili wszysikie zasady 
A. ©) pragnie pokoju. W końcu odezwa wychwala j oraw propozycją Polski w przedmiocie ubezpieczeń, | socjalizmu! Byle tylko firmą bolszewicka zo- 
(P. A. T). (Havas). Drienniki podają stosunki panujące w sowdepji i wzywa do n L US l stała, byle szyldzik sowiecki nadal -mamit 
aszyngtomu, tworzenią Skoro komunistyczn s (ko- iz EA ji i ž reanik a gr będzie pośnodkiem sity nemo: 

munisti: iki} w armj, craz 0 «8 RI ] "Aa | luwinej* achodu. 

i ar anje tak m "m om: i a po ia YCZLa. Zaprawdę, u bolszewików tylko obłuda i 
"Rada miejska m. Wilna powzięła uchwa | blaga zachowały. w całej swej eaaa moc 
cji, fle, w myśl której Naczelnikowi Państwa zo- | Tewolucyjnął 

siała nadana 8 R obywatela honorowego PETET 


swego przedstawiciela na Ww spra- 
w:e odszkodowań, oraz na wszystkich 'nnych 
NY. związane z wojną światową. 


tila do wielu wiosek okolicznych. Z Wilna wy- 


} | jechały na miejsce oddziały żandarmerji, któ» 
ra prowadzi energiczne dochodzenie. 


iraj „A y W. reg 


(P. Ra ai Far Izba zbada rezu- 
eje, ada Prezydenta, ażeby zaprosi 
Francję, Angiję, Włochy i Japonję ad GE 
nia się w Waszyngtonie celem odbycia Ek, 
terencji w sprawię aata i 


Pule laj placi" 


„Wilno, 17 kwietnia. 


-o Piirin Złote myśli. 

i Pos. Kamieniecki złożył na ręce prezesa Aa aa: a ; 
wobu N. Z. L. p. Dubanowicza rezygnację z kier rodakom, któ 

A 7 E sposobią się na dyktatorów, a przypajmniej na wo- 
przynależności do tego klubu. Rezygnacja ta dów ant ao AD vie NOA 
jest protestem przeciwko uchwałom klubu. ot czę podda żę tys Nazi 205 
kach Cezara, rewolucji fraucuskiej lub Napoleona 
nie brali jedynych prawide! postępowania, Tyle 
müm z pewnością przepowiedrioć, że masz przy- 
sały wielki: człowiek "Wojownik do” żadnego z da- 
wnych nie będzie podobny, 

Jeżeli wolno dalej posuwać domysły, duch na- 
rodu polskiego wróży nem, że dzien gatunek pi 
zystraoki smi kromwelski nie przyśnię się na gie- 
mi naszej. Jest w narodzie polalicą wielkie, gebo- 
kie, powszechne uczucie szlachećności, poczeiwości 
i szozeryści. Nigdy iutrygant i falsema w Polsce 
popularności mie zyska 

„Zdaje się, że pierwszym warunkiem prey- 
szlego wielkiego człowieka musi byś te szlachet- 
ność, fa dobnoduszność, która Kościuszce $ Wa- 
shingtonowi: mednala miłość spólczesnych į ezacu- 
nek potomnych, 

(A. Mickiewicz, „Pielgrzym Poki. 


Książki Hudakiattw* 
© „OFICER POLSKI” 

Towarzym Tadeusz Hotówko wydał świeżo po- 
żyteczną i głęboko odczutą prace p, t. „Oficer Pol-' 
ski”, (W. E. Wende i Sp. 1801, str, 128). Hołówko 
wierzy goraco w żołnierza i oficera polskiego. Nie 
*jest on milliłarystą i nie ma zaborczych instynktów, 
Głęboko nienawidzi i gandzi trzklycyjną kastowo- 
ścią austrjackich i rosyjskich oficerów . Marzy o 
afioarze-obyważelu, o oficerze-damokrzcie, a armji, 
i Sta aut mada trak poka 


Radek ajśmiewa = fia 
P aysi socjalizm. 


wW dinini mmerze komunistycznej „Rus. 
sische Korrespondenz“ Radek omawia prać 
10-g0 kongresu. komunistów rosyjskich. Opi- 
suje przebieg kongresti i uchwały, znoszące 
system: rekwizycji ziemi 'opłodów u włościan i 
usianawiające ma ich miejsce. system podatku 
naturalnego. 

Nowa polityka rządu: sowieckiego wobeo 
włościan jest, os Zig cale- 


geen acz 


— Ambasadorem amerykańskim wo Francji 

zostanie mianowany Herrick, 

— Fastisci p i Nittiemu w SOA 
niu propagandy 1 sowa . 

— W Berlinie’ aresztowamo Maksa Hoeltza, 
przywódcę komunistów. 

|— Przesilenie gabinetowe w Turcji minęło. 
Ministrowie cofnęli swe dymisję. Zajdą tylko dro- 


dia zatarcia śladów przez nięistniejącą - iade 
żołnierską frontu litewsko.białoruskiego z do 
piskiem głoszącym, że odezwa wydana została 
w Wilnie w marcu r. b. Przeładowana fraveo- 
łogją bolszewicką odezwa ta nawołuje żołuie- 
rza polskiego do zdrady Naczelnika Pańsiwa, 
którego nazywa sługą burżuazji polskiej, ku- 
pionej kapitałem francuskim. Odezwa wzywa 
żółnierzy, iby nie wierzyli pokojowym zamia- 
rom zaborczego rządu polskiego. Rząd ten, de- 
mobilizując armię.i. pomnażając w ten sposób 
liczbę bezrobotnych i nędzę w kisi, rozumie, 


p A zę 


jednocześnie ocalić ke, arcybiskupa jako, do- cuską, I pragniemy tego ze waględhi Ga dóbro u Kodkikiemióg i Fimti kO. KW tem spo. | 
jajka oś æ pełęnić jako niepodiegio- linage w stosunku- zarówno do | sób wamócni się zu Rosji sowioekiej element 
PE zakk ne Aygo Sret ai Prp a nowy irira eE aiaia z. me omy“, 
Szuleowi, Konamskie- na zagranicę. o- państwo preiodzimy wio 
m. ks. Brzózce, i setkom junych pie m 68 | ścisłe związki z państwami, które z religii u- CA ow kpi A 
roku, Lao a Shrześcijanom 1 żołnierzom į czyniły rzecz prywatną sumienia, jak Francja, przeciwwagi do zówej polityki rolnej. groda- 
polskim w be ejnej wówczas, a tak qrze-| Ameryka. Przyjaciel Polski, Anglik: Kod Treo- [bej wyhodowaniem owej roddi] "lasy Ee 
cie płodnej na przyszłość wojnie z caratem. , | wem, powiedział w. rozmowie a |pitalistycznej. Ale rozwój  utarodowioneg» 
Pytanie eni ława. jakie mo- nikiem „Rzeczypospolitej“ (Nr. ten sam, w któ- przemysłu że swej slrony zależny jest. od kon 
oe pcz a 0 pić jc we Ap E A OK ZEE „kapitału zagranicznego. 'Więc Radek do- |ki Jaurès mazpwat „narodem uzbrojonym, 
ty wyszydzałjąceg: Bare anie icho- Goryiskiemu, dż w Amglji i istniało ałudnie > miną się. od. kapitalistów - „zachodnich, . „aby | będzie miała armią t trzoba, sby ta armja a 
| ową amaS zapewne m mw, postu- dowego: wte sh swa dł je iej dotrzymali swych [nietylko pod względem technicznym, ale. 
w «lasy ra n a) aA 
szeństwie dla władzy carskiej, chciał chy »a_na- | katolicyzm“, Pragniemy po : takie. swe sy wks Rosję sowiecką od... | wszrsikiem pod względem moralnym na wysokości 
wet w niepodległej Polsce z : -| „zładne wyobrażenia“ nie hańbiły P nisi Z rosyj dż 103 
gnębiającą oddać swemu cesarzowi co jest we- | z RS Pr! 
sarskiegy — nawet po detocazacji Romano: | Rze 
TC | |EELe7 e AT a E TA 
w r. 1848, w którem brał także D aiia pożniej- JA e: Aef swych towarzyszy _ bolszewić łatwowier- |gò, powstmia 1880 i 1808 r., cewolueji 1905 roku, 
szy arcybiskup „Feliński, uazywa s. Czeczot | oae nie mln dk A nych miann tyg eg Prey Jegionu komendanta Piłsudskiego, aż dą tych 
zz te powstaniem  pozmańskiem').| Paryża, zapewniają, iż Francja jest bardziej | 
Autor artykułu, doskonałe wyczuwa  różnioę Katolicka, niż kiedykolwiek. "A więc religii ror- 
dział ten nie zaszkodzł. Powinniby tedy do tej 
a duchowieństwem z 68 roku — i dlatego reformy dążyć wszyswy ci katolicy, którym nie Pe , 
+ duchowieństwo powstańcze arte pas mawladzy zależy, lócz na dobra retigi.: ¿a zarzuty 
yon: tyreszcie: wyżej gprawy. kościoła Artytł ks. W. Czeczotta stanowi jeden |. zwi 
Się Reps zza aięgn 1 Sny Ko kala Pate mada ay mie PEMYEK E 
ścioła i ks. a ka. Poliukiao a beż jaki i gą, jaką pn oddaję, = OAOT, „Zachodu. 
4. Zygmunt Kisielewski. |Wszystko, co przyczynią się do ER aby prze 
AT Z268. roku chęć podporzą dkowe | P. S > pryw sprostowanie. Ks, Czeczot dnie szeregi rosyjskiej klasy 


.| aby wreszcie opowiedzieć historię. obrony Warsza- 
Wy W r. 1820, 


Kreśli też sutor w ogólnych sarzczch, arerokim 


życiu, uklada kstechiem oticere, znulimuje Obowiąr- 
ki 1 stosunek do żołnierwa. Ten enty gbraa jest sło- 
neczny i wzrusrająco piękny, Gdyby się choć w 
części dał zrealizować! Autor jest raczej mełancho- 
lijmie usposobiony, gdy.0. połów dzisiejszych 
oticerach mówi, których armja polske. prwyjąć mu- 


to było 50 lał temu, lecz dzisiaj w tej sprawie Feliń _slymne słowa, „Że w swem ręku, wszyśtiko to jest bezpośred. nagli? i wnóg stat u bramy. Oficer-bywatel, mitu- 
słanowieko socjalistów jedynie rozstrzyga ten nie ście rządu w rządzie”. To a. |mią usługa dla klasy robotniczej Europy, któ: |jąy olnierze, dzielący jego dolę i niedolę, mie- 
Nie clicemy ani orządkowamia Słowa te rzekł Wielopałski do delegacji du-|Tej n'e pomoże się przez to, że rząd sowiecki | szkujący w koszarach, obywający się poza koszara- 
Kościoła — Ojczyźnie, ami Oiczvmmy — Koścło chowieństwa dn. 2 kwietnia 1881 r. Arcybi- |upadnie przy swych: utopijnych urze- | mi bea ordynansa, uczncy się pilnie ay wysoko 
łowi. Dążymy do rozdziału Kosciola od Pañ- skupem warszawskim był wiedy ks. s lenia , c sosialismu  (cudzy- |stawionych pod wzgledem naukowym smia 
stwa, co i państyu i Kościołowi wyjdzie na po-, ski słówRadka. Red.) w odosóknonej Rosji, lecz wojskowych; oficer, mający poglady politycma 4 
żytek. W tym kierunku pragniemy naślado- ; w przeciwnie wtedy, gdy Rosja sowiecka będzie dający im wyrez w prawach szucuuku dla innych 
wać sprzymierzona z Polską Republikę Fran | til ośrodkiem silv dla rewolucji europejskiej, poglądów politycznych; olicor, szanujący m śolnie- 


m. Wilna. ; ye 


3 


Inez a > 6 


, zadania. Armja ta ma ee. swoja własną, we 
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„| azystkics rompierzckiych pooma Hallera 1 4. pi nÀ 


. rmtem — teorię wychowanie oficera w szkole i w- 
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i [plczy zagranicą. Francja. 
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czu ozłowieka i nigdy godności człowieka w nim 
nie obrażający: oficer, który „nie bije, nie iaje, 
nie tyka żołnierza” — oto wskazania taw, Holówki. 
Książlra ta znajdzie sobie licznych i wdzięcz- 
«ych czytelników nietylko śród wojskowych ale i 
śród „obywateli”, R. K. 


ema sry Freta 


Listy do Redakcji. 


| Z Trenton, N. J, (Stany Zjednoczone) otrzy” 
 maliśmy od ob. W. Wojciechowskiego list o dzia- 


Í : alem w „Gazecie Warszawskiej“ o- 

Drone amerykańskiego Wydziału Narodowego, 
Wydział Narodowy w Chicago jest organem 

maczelnym rzymsko-katolickim, a nie organem nar 

czeltym wielkich nerodówych organizacji Polaków 

amerykańskich, jak pisze „Gazeta Warszawska“, 
Przeciwnie, 


Zajmuje on względem partji narodowo-ludo- 
wych w Stanach Zjednoczona. stanowisko wrogie. 
` Kiedy pewiem ksiądz, należący do polskiego 
gościoła narodowego wysłał 1800 dolarów do Wy- 
działa polskiego, te nawet nio otrzymał za to po- 
kwitowania, pomimo, że przeemaczył swe pieniądze 
ma cele narodowe. 

Całość funduszów Wydziału | Narodowego, 
zebranych w drodze składek, powinna być oddama 
w: ręce Rządu polskiego, a mie w ręce biskupów 
cay też marszalia Sejmu, P i 

Połonja w Trenton w-Iutym b, r. obrala 
prezesem Towarzystwa budowniczego „Skarb“ i 
Polskiego domu handlowego „Liberty“, departa- 
ment Store,, ogólnie szanowanego socjalistę, Gra- 
bowskiego, pomimo opozycji kilku 
te działających za mamową miejscowych księży 
kościoła  rzymsko-katoliekiego. W Trenton prowa» 
dzą kampanię przeciwko p. Grabowskiemu od eza- 
su, gdy zorganizowamo tam „Towarzystwo -Polskie 


i Wydziału Narodowego, Przytaczemy go w] - 


członków, mo-. 


L4 


„ROBOTNIK“, niedziela, IQ kwietnia 1921 r. 


iStefaństi, mianujący się dobrym Polakiem (?), 
ozshnala zawsze porządki niemieckie, aie mając 
najmniejszego zaufania do sił waszego Narodu 
|Dla śmędza Stefańskiego istnieją tylko eprawy 
| kościelne, ale eprawy narodowe są mu obojętne u 
nawet — zgoła wrogie. i 
To pewna, że lud kaszufski, Który zaczyna 
powoli budzić się, zostawi mą uboczu dotychczaso- 
wych przewodników, a pójdzie za” tymi wa głoszą, 
że Polska, ło wielka rzecz, NE 
„er Jan Deptało, 
. Puck, 138 kwietnia 1921 r, : 


1 inia narii, 


PRASA PARTYJNA. 


|7. Wojnarowakiej „Nowy siew*. „Ohyda: obecnego 


sprawie 1 maja. Nowe książki i wydawnictwa. 
Praktyczne wskazówki gospodatcze. Różne. 


CYRK, 
|Dziś 2 przedstawienia 


Mroczkowski 
1 Lrdynacka 


Dziś 8 w. TAJEMNICZY ZEGAR, Viola Kutli. 
Japończyk Yasuda, Jotfy, Les Clementsi Sylvia. 
Bim Bomi reszta atrakcji. 8917 


„Kronika. - 


(e) Przyjmowanie telegramów prywatnych 


|do m. Lidy, Stonima i t. p., jako ARE, 
żących po za 


granicami dozwolonego ruchu te 
gradicznego, - zostało. wzbronione, Telegramy, do 
Białowieży, Czeremchy i Kajnówki, gdzie dotych= 


(czas są uruchomione tylko trzędy pocztowe z © 


graniczonym zakresem dzialalności,  polecomo 
przyjmować ną mocy przepisów dla Telegramów 


(a) Kary ža grą w karty. Wśród inteligent- 
nych warstw ludności 'w powiatach województw 
kresowych w ostatnich czasach rozpowszechuiło się 
karciarstwo ze wszystkiemi tego nalogu skutkamż. 
Ponieważ miejscowa policja tropi karciarzy, prw 
eeder karcianski stał się potajemmy. W kilku wy- 


Wioc Kobiet odbędzie się w niedzielę, padkach za potajemne uprawianie gry. 'wojewo- 
dn. 24 kwietnia o godz, 8 pp., w sali tow.|dowie nałożyli na winnych karę w postaci dwuty- 


Hygienicznego (Karowa 31). Omawiane 
dą: 1} Konstytucja d. 17 murcą, 2) Święto 
pierwszego Maja. Przemawiać będą tow, 
posłowie m. Warszawy. 

Odczyt, We wtorek, dnia 19 b. m. o godz, 
7 i pół w lokalu O, K. R 
ur. 56), tew, dr. Adam 


bę- | godniowego aresztu, Ukarani odnieśli się do mi- 
,|mistra sprawiedliwości i prezesa ministrów ze 
tow, | kanga, powołując się na to, że kodeks karny nie 


przewiduje aresztu za gry w karty. 
(m) Newa linia tramwajowa, Zgodnie a zapo- 


(AL Jerozolimskie | wiedzią wezoraj została uruchomiona nowa linja 
Pregier wygłosi odr | tramwajowa ne. 7 (PI, Teatralny-Praga-Radzymiń: 


go Czerwonego Krzyża”, s pam Grelbowski, jako | zy; n, ł. „Co nam 'daje konstytucja 17 mar-j ska). Jest to już 17-ta 'linja tramwajowa. 6-tą zaś 


sekretarz, dążył do tego, by sk'adki byly wysyłane 


lon?“ Bilety w oenie mk. 10 do mabycia w O. 


grzea konsulat polski w Nowym Jorku wprost dojy R 


Główtiego Zarzadu Polskiego Czerwonago Krzyża, 
Masowiecha 9 w Warszawie, pódczas, gdy księża 
chcieli wysyłać je przeń Banki Poznański Spółek 


i Zaroblbowych, Księża zwyciężył, a p. Gral 
musiał ustapić. y i 

oo polomja amerykańską dała się obałamncia | dzielnicy (Brukowa 20), 

' gfiepatrjotycznym księżom do tego stopnia. że po- | komitetu dzioltiey. 

. budowała im kościo*v, plebanje, domy stóstr ttp., 


Dsielniea Wola-Czyste, W poniedziałek dn. 
b. m. o gods, 7 w lokalu dzielnicy (Wolska 44), od- 
będzie się posiedzenie komitetu dzielnicy. 

Dzielnica Praska, Dziś, o gods. 7 w lokalu 


Dzielnica Powiśle, 


łącząca Warszawę a Pragą, Z PI. Teatralnego pierw- 
szy pociąg tramwajowy wyruszać będzie w dui po: 


18 wszednie o godz. 8 rano, w niedzielę i święta zaś 


— o godz. 8 m, 10; z ul. Radzymińskiej wyruszać 
bedzia w dni powszednie o godz. $ m. 25; w nië- 
dziele t Święta zaś o godz, 8 m, 35. Kursować be 
dą 4 pociagi tramwajowe co 14 minut. Ostatni po- 


odbędzie się posiedzęnie | sing z PI. Teatralnego wyruszać będzie o g: 10 m. 


40 m. (w tiodziele i święta o godz, 10 m. 50); w wl. 


Dai o goda, 7 w łokalu | Radzymińskiej zag ostatni o godz. 11 m. 6 (w mie- 


m przeszło 200 milionów dolarów. Za mamową 1 | dzielnicy (Solec 68), odbędzie się posiedzenie ko | dzielo i święta o godz, 11 m. 15. Mieszkańcy Tar 


staraniem tych „patriotyczm 


zostały zapisane ma absolutną własność | iegaci z fabryk i członkowie 


niemieckich i irlandzkich biskupów, 


* psielnica Powązki, Dziś, o godz. 7 w lokalu 


Gdyby te mejatki były dzisiaj własnością Ti- | aieri à > arag 
äu polekiego. to lud polski möõe'by ma nie sacia- E a i ame i ), odbędzie się posie 


gmać 50 milicnów dołarów pożyczki ma ratunek 1 
odbudowamie Polski, 
-renton U. Jow maron. ` 


„Patrjotyzm* kleru na Pomorra, 

Dnie 10 kwietmia odbył się w Jastarni ma pół. 
wyspie Hehi, wiec narodowy, urządzony staraniem 
kapiara Lesława Juljusza Chlebka, referenta. w 
świalowego D, W, M. który postanowił zająć się 
worganigowaniem wiecu, gdyż miejscowa ludmość 


mA ʻe 


Ruch ZAWOŚOWY: 
Strajk kaflarmy wybuchł w Przentyślu, Robot- 
nicy zbojkotowałł majstrów iaflarskich Jurczaka,. 


Zająca, Świstka $ Lesiaka, który nie przyjęi wa- | 


rimiców, postawionych przez organizację. Ostrzega 


« księży, olbrzymie | mitetu dzielnicowego. Proszeni są o przybycie de- | pówka, Szmilowizny, ul. Radzymińskiej, Kawen- 
komisji majowej, 


czyńskiej i sąsiednich otrzymali dawno marzoną, 
tanią i dogodną komunikację. Wczoraj pierwszym 


į pociagiem pojechali naczelnik wydziału ruchu tram- 


wajów miejskich 
tramwajów. 


Pańs % = E W 
doktór medycyny, 


p. Wernik i inni przedstawicielo 


naczelny lekarz filfi szpitala 
Dzieciątka Jezus przy ul, Złotej, członek Warsz. 
Tow. Naukowego, Warsz. Tow. Lekarskiego, dosent 


Int 58! Naba żałobne odbedzie” się w szpi- 


sama domegata się jakieś pogadanki i bliższego |się kaflarzy przeż przyjmowaniem pracy w Prze |tyty Przemienienia Pańskiego we wtorek, dn. 19 


wapcznania się z braćmi z inmych dzielmiy Polskt, 
W wiecu brali również udział przedstawiciele Y. 
M C. A. re, 

Tymczasem miejscowy ksiądz proboszcz, mają- 
ey wiecznie jakies dziwne i mieuzasadniome pre- 
tensio do Polski, mie chcąc, aby rw jego parati 
przemawiali do ludu ci, którym ma. serm lezy 


„sprawa jakmajszybszego społonizowania Pomorza $ 
stworzenia z ludności nadmorskiej świadomych 0- 


bywateli Rzeczypospolitej, specjalnie się o to sta 
ral by się na wiec stawiła jaknajmniejcza 
tudal, 


wilo, ponieważ ksiądz proboszoz nie chciał wiecu 
ogłosić z ambony, ; i a 
` fDziwić się tylko możemy, że ksiądz proboszcz 


ilość | Sekcji 


mysių, 


Baemość Kapelusznicy! Da, 20 kwietnia, w} 


środę o-g. 6 w., w lokaly własnym przy ul, Les- 
no 58, odbędzie się zebranie pracujących na s0zo- 
nie wiosennym, jak również wszystkich członków 


Zwiazku, 
PRASA ZAWODOWA. $ 
| Wyszedł z druku nr, 3 ilustrowenego. miesięcz- 


nika „Maszynista. Związkowiec, organu Centralnej 
Parowozowej Zw. Zaw. Prao. Kolejowych 


Rzeczypospolitej Polskiej, a mastępującej treści: 


góry za- | „W ejdności sita“ — K, Kawawicz, „ 


'Wypadeltnaje- 
parowożu ma koniec pociągu" — inż, W. 


Tygodniowe pismo socjalistyczne 


skiego; t. 


TRYBUNA" | ja 
od I5 Marca r. b. wychodzi pod redakojąr  , . | 


| K. Czapińskiego, |. Daszyńskiego, T. Hołówki 
: aen © % mieia mAN iz. Zaremby. 


i Ukaza! się Nr. 45 1 zawiera: . 


rxsizmu. Z. 


„aiowska. t 


B Siwik. Na marginesie chwili. Os. 


m wiel. Nujner okazowy „Trybuny * wysyła 


U 


si Pije E Ea 


Redaktor naczelny: dr. F. Perl. 


remba. Il}. Rady Robotnicze. E: 


i RE E a 


| Zakusy rodzimej Teokracji. Dr. A. Pragier. Konstytucja 17 Marca. M. Niedziałkowski. Metodologiczne 

aecker. Lisiy z Krakowa. 1.Almosfera 
jazdu Z. P. M. S. „Bor. Ruch robot- 
Życie komunalne.. A. Mflie,. Rozbudowa miast a reforma relna., Kronika 
komunalna. Wiadomości gospodarcze. Banki w Polsce. Kronika gospodarczć polska i zagraniczna, 


Z powodu 


się po nadesłaniu adresu. 


Ącki 8, Oddział młodocianych. 
Qdbito w drukarni „Robotnika“, Wareeka 7, 


b. m. o godz. id rano, po którem nastapi wypno- 
wadzenie zwłok na cmentarz wki do gro- 
bwrodzinnego. ; i 


WYPADKI. 
KRWAWY DRAMAT MIŁOSNY, 
Zabójstwo i samobójstwo, 


(DW domu ar. 7 przy ul, Marjensztadt lokal 
ur, 81 na III piętrze zajmują: posterunkowy 30 
komisarjatu kolejowego na dworcu gdańskim, An- 
toni Cegielka i biurałistka, Halina Kazimiera Ho- 
dyrówna, 

Wczoraj okolo godz. 2 po poł, do mieszkania 
tego, gdy była tylko sama Hodyrówna, wszedł Be- 


„Okól- | nedykt Weber, wywiadowea ekspozytury śćledczo- 


Swrierzbę 1 swędzenie 


„Krem if 


-~ kolo; 
nie obiepia się 


wszędzie. 


Dr. Jelnicki 
Choroby skórne i wenery 


ozne 10—1 i 5—7. Panie 1—2. 
Nowogrodzka 22. Telef. 70-43. 


Marszałkowska 


| *Bibljografja. ! Kupno-Sprzedaż Sienna 18 Płatek. |. 
O Worunki prenumeraty Od 1 kwietnia r b. Miesięcznie w kraju z przesyłką 70 mk. | mebli, pianin, garderoby, futer, 
_,Kwartainie 200 mk., Zagranicą podwójnie; w Ameryce półrocznie 1 dolara; Cena citani pojidyńcie bielizny. Ceny kie. Mar- | SHJSAT7 x jokacza, 
| g0 20 mk. ' Żądać we wszystkich punktach sprzedaży pism. 3 szałk „Ekono | narzędzi p 
ua Redakcja i Asministracjas Warszawa, Warecka 7, tel. 230-44: Konto czekowe Nr. 532. mja“. Tel. 138-37. rzędzi 
Administracja czynna codzień od 10—3 pp. Redaktor: T. Holówko przyjmuje codzień 12—1 pp. - ków. w Pruszkowie: 


JLENCIĘTA siugi „porzebne 


Zgłaszać się: Państwowy Urząd 
Pośrednictwa Pracy, Plac Ware- 


Weiniaag 


szenła: od 


— m” 


usuwa w ciągu 5 dni 


1) nie pl — 
UODO E posiadając 


ciele — nie zawieraj 
PROZA <w skórę, jak glic 
c 


Apteka J. WEROCZEGO ul. Furmańska 19. 


Diiwiarki „Stanffora” 


składzie Mieczysław Poznański, 
Paritet ekaa kredkowy 


na gryzarki ma? bed Jig 
oszukuje wytwór - 
Stowarzyszenia Mechani- 


pończoszki wyda jemy 

da roboty stale. Diu- 

3 25 Zjednoczeni 
o 


Nr. 100 


zywy w Lublinie, która była koleżanką Hodyrów= 
ny. Wtedy H, oświadczywszy qrzybyłym, że idzie 
do sąsiadów odprasować suknię, wyszła do pp. Ba- 
torowskich, pozostawiając drzwi od mieszkania u- 
chylone. Po upływie 10 minut Hodyrówna i sąsie- 
dzi usłyszeli odgłos dwóch, -szybko po sobie nastę 
pującychw syłrzałów. Gdy przerażona właścicielka 
mieszkania wpadła tam, ujrzała Berotównę zekrwa- 
wima, siedzącą na kanapie, Wieber zaś również 
okrwawiony i chiwiejący się na nogach skierował 
rowolwer do Hodyrówny i usiłował wystrzelić je- 
sma ram Widząc to Hodyrówna zdążyła otworzyć 
drzwi 4 wybiedz do sąsiadów; zarad po jej wyjściu 
padt trzeci strzał, przyczem kula utkwiła w po- 
dłodze przy szafie, 

Wkrótce na miejsco wypadku przybyła policja 
I-go komisarjatu i pogotowie ratunkowe, którego 
lekarz stwierdził już śmierć 21-letniej Berotówny 
i. 28-letniego „Webera, wskutek przestrzelenia gło- 
wy ma wyłot. Dramat rozegrał się na tle zawodu 
mitosnego. í : 

Mieszkanie wraz ze zwłokami opieczętowano 
do czasu przybycia władz prokuratorsko-śledczych. 


amoołrod u á 
m spo do: komendy policji. krakówskiej, pró 
waduony przez szofera. Józefa Putałe. Policja are 
sztowała Kosińskiego i wraz z samochodem O 
wsadziła do policii samochodowej. Wypadku z ludźe 
mi nie było. Samochód policyjny zosłał uszkodzony. 
(mi) Napad rabunkowy. Na Nowem Brudnie 


w pobliżu cmentarza żydowski czyz 
gier, rojarah pe Tomber mapado 4 
ACH orza ~ a z szyi 

Nowe Brudno). któremu zrabowali 5000. mk, 
tówłca, paszport. notatki i t. p. dokumenty, poczem 
zbiegli w stronę Targówka. 


Teatr 1 Muzyka. 


TEATR ŻOŁNIERSKI WYDZIAŁU OPIEKI 
R, K. 0. N. 


bieniex Teatnu 
(Winslui (Pierrot), Abczyńdka (Arlekin), Poł (sę 
dzia) tworzyli doskonały zespół. Należy również 


TEATR PRASKI. „Dobrze skrojony 


frak“, ko 
medja w 4 sktach Dregele'go. $ 


trzebnie sztuce ton farzowy. P. Konst. 
dorze odtworzył rolę czeladnika Mełcera, vań p. 
Czaplińskm byża doskonałą baronową; p. Małkow- 
ski nieco przeszarżował: colę Sielberbergera, a Sta- 
szewski zbyt ciężko gra! uczonego U 
PREMIERA W „MIRAŻU*, 


|dość często ginęły. se względu na uediny aiepe- 
Tatantckewica 


brzyciki, 


napisany, urozmaiciły efektowna tańce chińskie w 


akóry 
ukuna‘! 


części stałych. 
eryna. 


w Warszawie, 


Apteka A. Gąseckiego. 


Sala mA 


sprzedają aptekl i składy aptecz. 


POZEW I 
Ból głowy i Migrenę 


tel. 51-65. 


momentalnie usuwają proszki 


ma- | 
200. 


operator ów 


Fabrykanci. 
10 do 12. 
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